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Wynalazek niniejszy dotyczy sposobu
rozsadzania skał nad i pod ziemią, w za¬
stosowaniu do górnictwa, oraz urządzenia,
służącego do tego celu. Dotychczas wybu¬
chy przeprowadza się wyłącznie na podsta¬
wie doświadczeń praktycznych bez u-
względnienia własności skał w miejscu wy¬
buchu i wpływu, nacisku skał. Wskutek te¬
go, np. w kopalni węgla, ciśnienie skał po¬
woduje rozdrobnienie znacznej części wę¬
gla na proszek; przytem stosuje się prze¬
ważnie zbyt duże ładunki wybuchowe.

Przedmiotem wynalazku jest sposób,
który pomimo zmniejszenia ładunku wy¬
buchowego daje lepsze wyniki a przytem

powoduje znacznie mniejsze rozdrobnienie
rozsadzonych mas na proszek.

Wynalazek polega na tern, że przybit¬
ka może być mocno przybita bez obawy
uszkodzenia naboju wybuchowego, tak iż
otrzymuje się całkowicie szczelne za¬
mknięcie wydrążenia, dzięki czemu usuwa
się również skutecznie niebezpieczeństwo
zapłonu gazów wybuchowych względnie
pyłu węglowego.

Według wynalazku przestrzeń wybu¬
chowa w wydrążeniu jest oddzielona od
przybitki tylko zapomocą korka, wykona¬
nego z tworzywa niepalnego i zaopatrzo¬
nego w uchwyt, przyczem przyległą część



przybitki dobija się bezpośrednio do kor¬
ka/ przytrzymywanego zapomocą uchwytu,
a pozostałą część przybitki wbija się tak,
że otrzymuje się zupełnie szczelne za¬
mknięcie.

Według wynalazku korek utrzymuje
się zapomocą narządu uchwytowego w
pewnej odległości od naboju wybuchowe¬
go, obranej zależnie od rodzaju skał. Od¬
ległość w miękkich skałach jest np. więk¬
sza, niż w twardych skałach.

Poza tern, istotną cechą wynalazku
jest to, że naboje ładunku wybuchowego
są umieszczone bezpośrednio jeden za dru¬
gim bez przedziałów wolnych i dosunięte
aż do końcu wydrążenia.

Dzięki temu zawsze zapalają —się.-.
wfszystkie naboje. Gazy wybuchowe, wy¬
wiązujące * się pomiędzy nabojem i kor¬
kiem, wysadzają wówczas dużą zwartą
masę, którą następnie można łatwo roz¬
drobnić według życzenia.

Na rysunku przedstawiono urządzenie
do wykonywania sposobu według wyna¬
lazku, przyczem fig. 1 przedstawia wydrą¬
żenie, stosowane przy wykonywaniu spo¬
sobu według wynalazku, fig. 2 — w zwięk¬
szonej podziałce korek, umieszczany w
wydrążeniu przed przybitką, fig. 3 — wi¬
dok korka z lewej strony fig. 2, fig. 4 —
w zmniejszonej podziałce układ wydrą¬
żeń, stosowanych przy wykonywaniu spo¬
sobu według wynalazku, a fig. 5 — sznu¬
ry o różnej długości użytkowej, połączone
z korkami według wynalazku.

Wydrążenie jest wywiercone w skale,
podlegającej rozsadzeniu (fig. 1). W le¬
wym zamkniętym końcu wydrążenia u-
mieszcza się naboje wybuchowe /. Jak wi¬
dać na rysunku, skrajny nabój z lewej
strony opiera się o dno wydrążenia, a po¬
zostałe naboje przylegają ciasno do sie¬
bie. Nabój, znajdujący się z prawej stro¬
ny, jest nabojem zapłonowym, od którego
odprowadzone są przewody zapłonowe 2
do otwartego końca otworu. Korek 3, wy¬

konany z niepalnego tworzywa lub też z
soli, o długości równej w przybliżeniu pół¬
torej średnicy, jest włożony do wydrąże¬
nia z iprawej strony, na tyle jednak, by
pozostała wolna przestrzeń H pomiędzy
nabojem zapłonowym i korkiem 3. Śred¬
nica korka jest nieco mniejsza od prze¬
świtu wydrążenia.

Jak widać ma fig. 2 i 3 korek ma
kształt cylindryczny. Korek ten posiada
kanał osiowy, przez który przechodzi sznu¬
rek 4. Sznurek ten posiada na końcu, znaj¬
dującym się w korku, węzły 4', mieszczą¬
ce się w półkulistem wgłębieniu 5 korka.
Na swej cylindrycznej powierzchni korek
posiada rowek 6, przez który przeprowa-

-dzone są przewody-zapłonowe 2,
Gdy korek jest wsunięty do wydrąże¬

nia, jak pokazano na fig. 1, to pierwszą
część przybitki B przybija się na korku,
przytrzymując go sznurkiem, wystającym
nazewinątrz. Drugą część przybitki można
przybić na pierwszą. Niema przytem żad¬
nej obawy, aby dobijanie przybitki mogło
być przyczyną uszkodzenia naboju wybu¬
chowego, gdyż po przybiciu pierwszej czę¬
ści przybitki korek jest już dobrze umo¬
cowany. Obserwując koniec sznura, moż¬
na kontrolować, czy korek nie posuwa się
w głąb wydrążenia.

Sznurek wykonywa się z materjałów
niepalnych, a dostarcza się go w odcin¬
kach różnej długości, aby można go było
używać w wydrążeniach różnej długości.
Najlepiej jest koniec sznura zabarwić.
Różne długości użytkowe, np. 1,50 m, 1,60
m, 1,70 m i t. d., oznacza się rozmaitemi
kolorami.

Jak widać na fig. 5 koniec górnego
sznura powinien być dłuższy, niż końce
pozostałych sznurów. Odrębny kolor tego
odcinka sznura jest oznaczony linją kresko¬
waną. Odmienne oznaczenie środkowego
sznura jest przedstawione zapomocą linji
przerywanej a oznaczenie dolnego sznura—
zapomocą linji kropkowanej.
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' Gdy wskutek -włączenia prądu elek*
tryćznegb do przewodów 2 nastąpi zapłon
naboju; zapłonowego, to płomień dzięki
szczelnemu przyleganiu poszczególnych
nabojów dochodzi napęwno aż do ostat¬
niego naboju, a fala wybuchu gazów pro¬
chowych cofa się do przestrzeni H i dzia¬
ła teraz w kierunku najmniejszego oporu.
Ujście gazów jest niemożliwe dzięki moc¬
nemu dobiciu przybitki. Przybitka Jest tak
mocno osadzona w wydrążeniu, że wyrzu¬
cenie przybitki lub korka jest wykluczone.

Ponieważ wydrążenie jest szczelnie za¬
mknięte, przeto podczas wybuchu nie mo¬
gą uchodzić ani gazy, ani cząstki materja-
łu wybuchowego, który wskutek tego ule¬
ga całkowitemu spaleniu, tak iż niema zu¬
pełnie zjawiska pozostawania tak zwa¬
nych gazów powybuchowych. A więc odra-
zu po wybuchu można przystąpić do miej¬
sca pracy. Niema również obawy wybuchu
pyłu węglowego lub zapłonu gazów wybu¬
chowych, gdyż płomień nie może uchodzić
nazewnątrz,

Wielkość wolnej przestrzeni H ustala
się w zależności od rodzaju skały, to zna¬
czy, im twardsza jest skała, tern mniejszą
zostawia się przestrzeń wolną.

Na fig. 4 przedstawiono wyrobione i
podsadzone miejsce 7 ze sztolnią 8, w któ¬
rej umieszczony jest żłób wstrząsowy 9.
Z prawej strony sztolni 8 znajduje się po¬
kład węglowy, podlegający wyrobieniu.
Najpierw wywierca się otwory ukośne
10 — //, następnie -przez rozsadzenie wy¬
twarza się niszę, zaznaczoną linją przery¬
waną N. Po usunięciu węgla z tej niszy
wierci się otwory 13 względnie 14. Po wy¬
buchu ładunków, umieszczonych w wydrą¬
żeniach 13 i 14, cały blok węglowy, znaj¬
dujący się pomiędzy wydrążeniem 13 i
ścianką niszy pada w całości do niszy, a
ponieważ zupełnie niema ciśnienia skał,
przeto wytwarza się bardzo mało pyłu
węglowego. Ponieważ blok posiada drobne
rysy można go łatwo rozbić na mniejsze

kawałki. W taki sam < sposób blok,' znajdur
jacy się pomiędzy wydrążeniem114 S niszą,
zosta j e również: wykrusizon^ w kierunku
niszy. W ten sposób ]przy użyciu 'mniej*
szego ładunku wybuchowego otrzymuje
się węgiel o znacznie mniejszej ilości pyłu
węglowego, tak iż zyskuje na teni również
bezpieczeństwo pracy w kopalni.

Zastrzeżenia patentowe.

1. Sposób rozsadzania skał nad i pod
ziemią, znamienny tern, że przestrzeń
wybuchową w wydrążeniu oddziela się od
przybitki tylko zapomocą korka, wykona¬
nego z tworzywa niepalnego i zaopatrzo¬
nego w] narząd uchwytowy, przyległą część
przybitki przybija się bezpośrednio do
korka, przytrzymywanego zapomocą na¬
rządu uchwytowego, a następnie dobija się
pozostałe części przybitki tak, iż otrzymu¬
je się całkowicie szczelne zamknięcie.

2. Sposób według zastrz. 1, znamien¬
ny tern, że korek przytrzymuje się zapo¬
mocą narządu uchwytowego w pewnej od¬
ległości od naboju wybuchowego, przy-
czem długość odstępu międizy nabojem i
korkiem dobiera się zależnie od rodzaju
skały lub innych warunków, np. w mięk¬
kich skałach odstęp ten stosuje się więk¬
szy, niż w twardych.

3. Sposób według zastrz, 1 i 2, zna¬
mienny tern, że naboje ładunku są przy¬
suwane aż do dna wydrążenia i dociskane
ciasno do siebie bez pozostawiania prze¬
działów.

4. Urządzenie do wykonywania spo¬
sobu według zastrz. 1 — 3, znamienne
tern, że zawiera cylindryczny korek z nie¬
palnego tworzywa o średnicy nieco mniej¬
szej od zwykłego prześwitu wydrążenia i
o długości równej w przybliżeniu półtorej
średnicy, przyczem korek posiada otwór
środkowy, przez który przepuszczony jest
niepalny sznur przytrzymujący, oraz je¬
den lub kilka rowków bocznych do prze-
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puszczenia przewodów zapłonowych do
naboju zapłonowego.

5. Urządzenie według zastrz. 4, zna¬
mienne tern, że wolny koniec sznura przy¬
trzymującego jest oznaczony na określo¬
nej długości, np. zabarwiony.

6. Urządzenie według zastrz. 4, zna¬
mienne tern, że wolny koniec narządu przy¬

trzymującego jest rozmaicie zabarwiony
odpowiednio do różnych długości użytko¬
wych, stosowanych do wydrążeń różnych
długości.

Walter Voortm an n.

Zastępca: M. Skrzypkowski,
rzecznik patentowy.
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Druk L, Bogusławskiego i Ski, Warszawa.


	PL21988B1
	BIBLIOGRAPHY
	CLAIMS
	DRAWINGS
	DESCRIPTION


